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W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .  

F r a n c y  i i .
O to  iest d o k o ń c z e n ie  (p r z e r w a n e y  w p r z e ­

s z ły m  n u m erze  g a z e t y  n a s z e y )  m ow y J e n e r a ł*  
Hrabiego- M o r a n d a :

„ B ó g  m i ie s t  św iadkiem  , i l e  z a w s z e  B rzy­
d z i łe m  się w ó y n ą  d o m o w a ,  i ż e  dałbym  ż y c i e  
dla z a p o b ie ż e n ia  p r z e l e w o w i  k iw i  F r a n c c th ie y .  
W  d ło g im  i c zyn n y m  z a w o d z ie  m oim  w o y sk o -  
w y m  t y le  b yłem  s z c z ę ś l iw y  ,  żem  tylko- z  cu­
dzoziem ca m i w a lc z y ł .  B ó g  mi także »est ś w ia d ­
kiem  , w iakim za m ia rze  p o d ią łe m  się d a n ych  
m l z le c e ń  i  d o w ó d z tw a  ,  a d o w o d z i  l e g o  całe  
p o s tę p o w a n ie  in o ie .  Z a sz k o d z i łż e m  choć  ie d n e -  
mu F ra n cu z o w i  ? D ałże m  do w y la n i*  cbo ć  ie -  
d n e y  ł z y p o w p d ?  P o p e łn i łź e m  c h o ć i e d e n  czyn- 
sa m o w o ln y  lu b  n ie s łu szn y  ? N i e ,  M C P a n o w ie ?  
w s z ę d z ie  z n a y d z i e c i e  saine ty lk o  cb iu b n e  d l*  
U B ie  św ia d e c tw a  ; rad zi łem  ie d y n ie  ro zsą dn e  i  
ł a g o d n e  środki j o p iera łem  się  nakazan-yin p o y-  
inaniom , a w i e le  r a zy  n ie  kazałem  po ym ać „ 
po m im o wyraźnego- r o z k a z u ; tak tc  u ż y łe m  
n a d z w y o z a y n e y  w ła d z y  r którą m i n *  czas k ró t­
k i  p o w ie r z o n o  I1*

„ Ż y ł e m  n» nstronin ,  n i e  Będąc u ż y t y m - d o  
n i c z e g o ,  i nie. n a l e ż ą c  do- z d a r z e ń  a ż p o  d z i e ń  
a6ty Mar ca ; a w y i e e b a ł e m  z  F r a n c y i  d o p i e r o  
dni * 3 o g o  W r z e ś n i a  z  o g ra n i c z o n e m .  p o z w o l e ­
n ie m Mi ni stra  w o y n y  , które  m a c i e  oto p r z e d  
Wami. Orf p o w r o t u  Kr ól a  aż do w y i a z d o  n o -  
i e g o  d o w o d z i ł e m  całą Był*  g w a r d y i ą  p i e s z ą , 
c z y l i  r a c z e y  k or pu se m ty lko  s t r z e l c ó w  i  w o l -  
t y ż e r ó w ;  a l e  b y ł e m  c ź y t y , b ra łem p ł a c ę ,  * 
czas ten c z ę ś c i ą  w  B o n r g e s  i  f s s o n d u n ,  
c z ęśc ią  w  P a r y ż  tr p r z e p ę d z i ł e m .  N a z w i s k o  
moi e i est  w e  ws zy s tk i ch  aktach u l e g ł o ś c i ,  po­
s ł uszeń st wa  i w i e r n o ś c i ,  k t ó r e  w o y s h o  r g wa r -  
dy i*  p r z e s ł a ł y  K r ó l o w i .  P r z e j e c h a ł e m  w i ę c  za 
R e n  w  c z y n n e y  s ł u ż b i e  zost*-.iąc,  u w o l n i o n y  
od o d p o w i e d z i a l n o ś c i  z *  w y d a n ą  w N a n t e s  
dnia 4g °  K w i e t n i a  o d e z w ę ,  i z *  w s z e l k i e  na­
l e ż e n i e  d o  z d a r z e ń  o d dnia 2fcga- Ma rca  i 8 i 5 
to k u.  C z as  m i ę d z y  p o w r o t e m  luoipt o d  n o y s k a

a  w y ia zd e m  z  F r a n c j i ,  w  dom u moim w  P a ­
r y ż a  p r z e p ę d z i łe m  za s p o w a ż n ie n ie m  ,  ja k ie ­
g o  w te d y  G u b e rn a to r  w y m a g a ł ,  m to pod ie g o  
i  M in istra  w o y n y  okiem  r n i e  b ę d ą c  n ie ty lk o  
t u r b o w i n y n t , a l e  n a w e t  w  c z y n n e y  s łu ż b ie  zo -  
staiąc.- J a k ż e  w ię c  b yd ż  m o ż e ,  a b y  mię w  11  
m ies ię cy  p o  w y ie ź d z ie  p o c i ą g n i o n o  d o  s ą d u , 
s ą d z o n o ,,  i  p o stę p io n o  w b r e w  w y ra źn e y  w o l i  
K r ó l a ,  k tó ry  m ię w oln ym  u z n a ł ?  Jak b yd ż  m o­
ż e  , a by  s i ę  ze in u ą  o s trz e ?  o b c h o d z o n o  , ani­
ż e l i  z  F ran eo za in i ,  za p isa n e m i n a  d rn g ie y  z  l i s t  
p r z y łą c z o n y c h  do  p o s ta n o w ie n i*  po,d dniem  
24tym L i p c a ?  G d z ie ż  iest  r o z k a z  M inistra w o y ­
n y  p o c ią g n ie n i*  m ię do sądu w o y s k o w e .-o  w  
osia m ies ię cy  p o  d n iu  i2 ty in  S t y c z n i*  i 8 t 5 r o ­
ku , p o  p r a w ie  ananestyynem ?  J estże-  posta­
n o w ie n ie  K r ó l e w s k i e ,  a lb o  u ch w ała  Izb ,-  ab y  
mię za sk a r żyć  i  pod  sąd o d d a ć ?  J e s t ż e  posta­
n o w i e n i e ,  le s tż e  ia k ie  p r a w o ,  k tó r e b y  m o g ło  
b y ło  u p o w a ż n ić  M in istra  w o y n y  d o  nakazan ia,  
aby m ię  p r z e d  sąd w o y s k o w y  p o c i ą g n i o n o ?  
W yrok- w y d a n y  w  R o s z e l l i  iest  p o k ą t n v ;  
o g ło s i ły  g o  d z ie n n ik i  ,  a le  o oskarżeniu  r o d ­
d a n iu  m ię  p o d  sąd z a m ilc z a ły .  N i e  p o p r z e ­
d z i ło  g o  ż a d o e  o b w i e s z c z e n i e ,- ani z ło ż e n i u  
z a p o z w u  c z y  w dawnein' inoiem , c z y  te ż  oyca  
m o i e g o ,  k tó r e  b y ł o m o i e i n ,  m i e s z k . n i o ,  o któ-  

1 rem p r z e c i e ż  w i e d z i a n o ,  b o  g o  o w y ro k u  n a  
m n ie  u w ia d o m io n o .  N ie  m og li  m ię b ro n ić  m oi 
p r z y j a c i e l e ,  b ra cia  i  kam raci.  U d erzen i  tym  
n ie sp o dzian y m  c iosem , z d z iw i l i  s ię , r ó w n ie  iak 
i*  , nadzw yczayni.e . P ro s iłe m  o  p o z w o le n ie  p o ­
w ró ce n ia  do F r a n c y i  d l*  d o p o m a ie n ia  się o  
s p ra w ie d l iw o ś ć .  D a ł  mi ie  K ró l  dnia 29go 
S ty c z n ia  18 19  r o k u ,  i- n a ty c h m ia s t ,  pom im o 
c ią ż y  ż o n y  m o iey  ( h o  com ty lk o  na z iem i 
F r a n c n z b ie y ,  na z iem i o y c z y z n y  m o iey  s ta n ą ł , 
n rod ziła  mi c z w a r t e g o  syna) , pom im o d ło g ie y  
i p r z y k r e y  p o d r ó ż y ,  b o  o  5oo inil (F ra n cu z-  
k ich )  n a d b ie g łe m ,  w ie c b a łe m  b e z  w ahania s ię  
do te g o  tu miasta ,  p e łe n  u le g ło ś c i  1 s sz a o ó -  
w ania  dis praw o y c z y z n y  m o ie y  ,  za u fa n ie  w 
s p r a w ie d l iw o ś c i  i  d o b ro c i  K róla  ,  w  p r a w ie  
m o ie in , w  ch ara kterze  m oich b raci  o r ę ż - , k*ó- 
r z y  m ie l i  b y d ż  sęd zia m i in o ie u i i .—- S o k r a t e s
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j s n e z  o s z s r o w e t n e  dla p r a w  m c  chcisS um knąć 
p rze d .  n ie s p r a w ie d liw e m i sędziam i. Ja, acz tem 
samem p o w o d o w a n y  u c z u c ie m , n ie  m ogłem  tey- 
$e c n o ty  ok a zać ,  bG b yłem  p r ze k o n an y  o sp ra ­
w ie d l iw o ś c i  s ę d z ió w  , do k tó r yc h  p r zy b y łe m . “  

„ K r ó lo w ie  i po ddan i,  M o n a rc h o w ie  i  hraie, 
miasta i  o b y w a t e l e ,  s ło w em  cała  n a tu r a ,  po d- 
le g a ią  w y ro b o m  O p a trzn o ści  ; l e c e  biada l u ­
d zio m  sp o tyka jącym  się w  z a b u r z e n i a c h , k tó ­
r y c h  ona do z a p r o w a d z e n ia  l e p s z e g o  p o rzą d k u  
u ż y w a  ! C zęsto kroć  o tw ie ra  s ię  p r z e p a ść  pod  
.Stopami t y c h ,  k tó rzy  b e z p ie c z n ie  na d ro d ze  
.p owinności stąpali ; cnota dnia ie d n e g o  staie 
się  .często z b ro d n ią  n sza iu trz .  K tó ż  w ię c e y  w 
ty c h  za b u r z e n ia c h  nad n a s z e g o  M o n a rch ę  i ro-  
d z in ę  ie g o  u c i e r p i a ł ?  P r z e z  20 l a t ,  w ła d z y  i  
c n o t  i e g o - n i e  u zn aw aliśm y , m y ,  Kiórych o n e ,  
sa teraz  .ocaleniem  i u sz c z ę ś l iw ie n ie m . G d y b y  
S ąd  w o y s k o w y  , h t ó r y  mię lak su ro w o  , a tak 
n ie s łu s z n ie  o s ą d z i ł ,  za sta n o w ił  się b.ył n ie co  
nad tem p o rw a n ie m  r z e c z y  i  l e d z i  , b y łb y  z a ­
p e w n e  ła g o d n ie y s z y m  ! Ż y c ie  m oie b y ło  p o ś w ię ­
c o n e  o y c z y z n ie  in o iey  ; s łu ży łe m  w b u rz l iw y c h  
c z a s a c h ,  w  czasach c h w a ł y ,  w  czasach nie-^ 
s z c z ę ś l iw y c h .  A c h  d la  c z e g ó ż  c z y n ić  ofiarę z  
p r z y s ł u g ,  k tóre  m o g ę  je s z c z e .o c z y n ic  K ró lo w i?  
.G d y b y  ten  Sąd p o m yśla ł  b y ł ,  i le  10 k o sz lu ie  
n aród  w y u c z e n ie  i w y s ta w ie u ie  J e n e r a łó w  , n ie  
t.akby k rw i m c ie y  b y ł  c h c iw y  ! “

„ M C P a n o w i . e ! Z  iak n ayw ięk sza  uw agą.,  
ia k ie y  m oie u s p r a w ie d l iw ie n ie  się i obro.na w y-  
i s a g a ł y ,  d o c h o d z i łe m  p o b n d e k  i p o z o ró w  n a w e t  
te g o  n ie s łu szn e g o  i b e z p r a w n e g o  w yrobu , w y-  
.danego p r z e c iw  m n ie  w  r. l f i i ó ;  w  którym 
ś w ię t e  s ło w o  K r ó le w s k ie  złam ano., w którym 
n a  ie g o  p o sta n o w ie n ia  i na prawa niejjważano, 
w  k tórym  w s z e lk ie  form aloo śoi bro n iące  s ła w y  
i  ż y c ia  o b y w a te la  z g w a łc o n o ;  n ap rożn o d o c h o ­
d z i ł e m ,  b o  ż a d n e y  n ie  z n a łsz łe m . N ie  i es tem 
w y s tę p n y m ;  a g d y b y m  b ył,  zn ala z łb ym  o b ro n ę  
w  p r a w ie  p o d  d u icm  1 6.. S ty c z n i*  r. 18 16  , 
k tó r e  mię uw aln ia  od bary. P o ś p ie c h  w sta­
w ie n iu  się p rzed  w a m i,  skoro  mi Król p rzy-  
b y d ź  p o z w o l i ł ,  d o w o d z i  ohęci  m o iey  .służenia 
mu z p o ś w ię c e n ie m  s ię ,  g o rl iw o śc ią  i t^ierno- 
sc ia . '  —  N ie  mam iu ż  n ic  do p o w ie d z e n ia  
wam M C P a n o w ie  ; o c z e k u ię  w y ro k u  w a szeg o  
o los ie  - moim z  u fn ośc ią  i b e z p ie c z e ń s t w e m ,  
ia k ie  w e  m nie s z la c h e m y  wasz charakter  w z b u ­
d z a ,  z  n le g ło ś c ią  i u sza n o w a n ie m , ia k ie  t łu ­
m aczom  p r a w a  winienem.**

Vv'iadomo i u ż ,  że  Sąd ten z w a l i ł  w yro k  
Sąd u  p i e r w s z e g o ,  u zn a ł  ied n oin yśln ie  Jen erała  
l i r a h ie g o  M o r j a d  n ie w in n ym , nstychtnjast go  
n a ,  w o iu o ś ć  w y p u ś c ić  k a z a ł ,  i do  o b o w ią z k ó w  
stoppia  ie g o  p r z y w r ó c i ł .

N i e m i e c k a  g a z e t a  p o w s z e c h n a  
za w ie ra  list n astęp u jący  z  P a r y ż a  pisany po d  
d. i g .  C z e r w ca  : ' „ J a k k o l w i e k  iu teressn iącem i 
b y d ź  m ogą r o sp r a w y  o b u d ż e c ie  naszym  w  og ó l-  
n o ś c i , w szelako  n ie  ty le  o b ch od zą  o n e  pu b lio z-  
ność t e r a z , i l e  o b c h o d z i ły  rokn z e s z łe g o .  J e st -  
to p o w szeo h n a  u w a ga  w szystk ich  i  ca łk iem  nre- 
u ob ybion a. R o s p r a w y  te  zn ayduią  p o cz ę ś c i  ma­
ło  iuteressniącem i. M o ż e  są tnieyscami za nad­
to r o z c ią g n io n e ,  i d otyczą  p r z e d m io t ó w ,  k tó re  
n ie  stan ow ią  r z e c z  p o w sz e c h n o śc i .  Z  te m w s zys t-  
kiern b y ł y b y  obrady ż y w s z e m i ,  g d y b y  p o s ie ­
d zen ia  nie b y ły  się tsk p o ż n o  z a c z ę ł y ,  i  n ie  
•tak kró tko  trw a ły .  W c i s n ę ły  s ię  tn n a d u ży c ia ,  
k tó re  po m im o w sz e lh je  usiłow ania  P re z y d e n ta ,  
n ie  m ogą n sunion em i zostać. P .  R a v e z  zn ay- 
d n ie  s ię  k ażd e g o  dnia w  sali  o b ra d y  o g o d r .  
t z ‘ p o łn d n ia  atoli  dla n ie o b eo n o śc i  w s p ó łc z ło n ­

k ó w  rzadko  k ie d y  m o że  p rzed  g o d z .  2gą o św ia d ­
c z y ć  , że  p o s ie d z e n ie  za ga io n e m  zo sta ło .  J e d e n  
Z S e k r e t a r z y ,  z s z w y c z a y  S t .  A u l a i r e  a lb o  
P a i i l e t  d e  L o y n e s ,  o d c z y tu ie  P r o t o k o ł  
sp ie s z n ie  i b a rd zo  c ich o . Ż i d e n  z  D e p u to w a ­
n y c h  n ie  s łu c h a ,  n a y w ię c e y  z  n ich  b a w i  się  *  
sąsiadami. P e te m  o św iad cza  P r e z y d e n t , ż e  
p r o c e s  s ł o w n y  pre.yięty b e z  o d w o ły w a n ia  
się. W  tem zd a ie  sp ra w ę Kommissyia p ró śb  
z a z w y c z a y  b e z  s k n t k u , p r ó c z  ż e  p rzystęp n ią  
do porządhn  d z ie n n e g o .  T o  c o  n aypptoyślpiey-  
szem b yd ź  m oże  dla p ro szą c ych  i e s t ,  z e  cza­
sem ich p ro śb y  odsełaią do w ła ś c iw e g o  M in i-  
s te ry ic m . W  rzadkich  t>lko przyp ad ka ch  trafia 
się  , ż e  który  z  D e p u to w a n y c h  stron y lewejT 
p o b u d z i  do ri>strząsanin p rze d m io to  p ro śb y  i  
o d d a ie  g o  'p o d  sąd zdania  p u b l ic z n e g o  ; l e c z  i  
tp z .a z w y e z a y -b e z  skutk .a; po tem  p rzystęp n ie  
d r o sp r a w y  nad b u d żetem . T r u d n o  p r z e w i ­
d z ie ć  isS d łu g o  p o trw a ć  m oże. P r ó c z  k i lku  
p r o ie k ló w  n ie / n a c z ą c y c h , które le ż ą  w B ia -  
j a c h  Z g ro m a d zen ia  , n ie zatru d u i  Z g ro m a d ze n ia  
ż a d e n  p roiekt  do prawa nad k ió rym b y  ie s z c z e  
nie ro sp ra w ia n o .  W s z e la k o  te ra z  m niemaią , 
Ż e  p o s ie d z e n ie  p o c ią g u ie  się  aż do  środku L ip ­
ca , p o n ie w a ż  rosprnw a o p r z y c h o d a c h  I z b y  
zatrudn i p e w n ie  z e  dni *4 , a p rz y n a y m n ic y  
ty le  p o trze ba  b ę d z ie  czasu , a b y  b n d ż e t  w y r o ­
b ić  w  Izb ie  P a r ó w  i rostrzęsn ąć  go . P r z e c i w ­
n ie  n ie  zd a ie  s i ę ,  ab y  n o w e  p o s ie d z e n ie  m o­
g ł o  b y d ź  r o z p o c z ę t e  w S ie r p n iu  , iak o łetn 
czas d łu g i  sądzono. Z d a ie  s i ę ,  ż e  k o ro n a c y ia  
K r ó l a , p r z e z n a c z o n a  na d zień  2Óty S i e r p n i a , 
o d r o c z o n a  b ę d z ie  na czas n i e o z n a c z o n y ; b ę ­
d z ie  p r z e to  ie s z c z e  dosyć  czato  do n o w y c h  

■ w ybo rów , a h olleg i ia  t r z e c ie g o  rzędu z w o ła n e  
będą d o p ie ro  w  ies ie n i .  U dcrzaiącą  iest  r z e ­
czą w z g lę d n ie  p r z y w r ó c o n e y  w o ln o śc i  drnkO
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'jla g a z e t ,  i e  w szy stk ie  'p raw ie  d z ie n n ik i  N i ­
derlan dzkie ,  tak iak  i n ie k tó re  A n g ie ls k ie  za ­
kazane są ie s z c z e  d o t y c h c z a s ,  i  n ie  m o g j  p r z e ­
s ia n e  b y d ż  p o c z tą .  Żadna zaś N ie m ie e k a  ga-  
*jeia n ie  iest  za b ro n io n ą .  T r w a  ie s z c z e  w p r a w -  
'kie za ka z  co do M e r k u r e g o  R e ń s k i e g o ,
ato li n ie  ie s t  (o d z ie n n ik  te go  napisu  w y c h o -  
'k jc y  w J e n i e ,  ty lko  <! w n y  M e r k u r y  R e ń -  
|ki  G ó r r e s a ,  k tó r e g o  is tn ien ie  p o  śm ierci  

[o, p rzypom in a  ie s z c z e  te n ż e  d z ien n ik .  D z i e n ­
nikarze nasi układaią się  teraz z  b an d lo iącem i 
,"exiann, o zapisy  do w ie lk ie y  k s ię g i ,  o k tó re  
Postarać się  m u s z y ,  dla dania rę k o y m i.  P o  
”• J a n ie  n ie  m oże w ię c e y  ża d e n  d z ien n ik  w y ­
w o d z ić  b e z  dania p ra w em  o z B a cz o n e y  r ę k o y -  

, i e ż e l i  p r a w n e y  k a rze  p o p a ść  n ie  z e c h c e .“
N a  p o s ie d z e n ia  I z b y  P a r ó w  dnia 23g o  

'-*eiwoa p r z y ię t o  r ó w n ie  iak w Iz b ie  n iż s z e y  
®ez ż a d n e y  odm iany  p r o ie k t  do praw a, w z g l ę ­
d n i  u p o rzą d ko w an ia  b u d ż e tó w  z lat s 8 i 5 , 
’ 8i6 i 1 8 1 7 ,  tu d z ie ż  w z g lę d e m  ty m c z a s o w e g o  
Uporządkowania b u d że tu  za rok  1818. D e p u -  
**cyia p r z e ło ż y ła  te  u c h w a ły  K r ó lo w i  J m c i . —  
P^ia zaś 25g o  D e p n ta c y ia  Iz b y  d r o g ie y  z ło ż y -  
■* J e g o  K. M c i  n k o ń c z o n y  na ostatnich sessyiach 
“ odżot w y d a tk ó w  na rok  1819. —  W  te y ż e  
**bie z a s z ły  b y ły  ż y w e  ro sp ra w y  nad. w n io ­
skiem , podanym  n ie d aw n o  p rze z  P .  M a n n ę -  
* * ,  ,a b y  R z ą d  F ra n cu zk i  z  M u r z y n a m i  n a  
W y s p i e  S.  D o m i n g o  i  R z  e  c  z p  o s p  o 1 i- 
• * m i  p o ł  u d n i o  w o - A  in e r  y k  a ń s k i  e m i  po- 
*awiprał traktaty h a n d lo w e  i u z n a ł  tym spnso- 
hen ich  n ie p o d le g ło ś ć .  W ię k s z o ś ć  u ch w ali ła  
Wprawdzie n a k o c ie c  w y d ru k o w a n ie  m o w y ,m ia ­
ł c y  p r z e z e ń  w  te y  m ie rze ,  tym czasem  P .  M i -  
f l u e l  w y sta w io n y  iest na p o cisk i  w ic iu  d z ie n ­
ników z  p o w o d u  te g o  w n iosku .

P ie r w s z y  pułk  G w a rd y i  k iry s s y ie r ó w ,  spra- 
wu iący  s łu żb ę  w  P a  r y ż o ,  z lu z o w a n y  został 
przez  in n y ,  dla sp o ró w  m ian ych  z  g w a r d y ią  
Aarodowa.

Z j e d n o c z o n e  N i d e r l a n d y .
R o b o t y  nad w a row n iam i idą c ią g le  z  w i e l ­

ką g o r l i w o ś c i ą ; s z c z e g ó ln ie y  zaś w z m o cn is ią  
tvv ie rd zę  Y p e r n ,  iako  k lc c z  »io F l a o d r y i .

G azeta  D e r  b e i g i s c h e  ż n s c b a u e r ,  
Wydawana p r z e z  X ię d z a  d e  F o e r e ,  a p r z e r ­
wana p r z e z  la t  dw a , w  c iąg u  k tórych  wydaw,- 
°a za w ik ła n y  b y ł  w  prooess,  za czę ła  te ra z  w y ­
chodzić  n an ow o.

N i e m c y .
P a n  L a m e z a n  b y ły  R a d ca  Ie g a c y y n y  

*»• X i ę z t w a  F r a u k f ó r t s k ie g o , w y d a ł  r. 1814

pism o, w z y w a ią c  w  n ie m  m ieszk ań có w  lewego 
b r z e g u  R e n u ,  a b y  na K o n g re ss ie  W ie d e ń s k im  
o trzym ali  p r a w o  s w o i e ,  n adania  so b ie  samym 
ko n sty tu c yi .  Z  te g o  p o w o d u  w y g n a n y m  zo sta ł  
z  W .  X i ę z t w a  B ad o ń sk ie g o ,  g d z ie  posiada d o ­
bra  , a to w  skutek  ro z p o r z ą d z e n ia  G a b in e to ­
w e g o .  G d y  n ie  m ó g ł  dotych czas  p o z y s k a ć  re -  
k latnacyi s w o ie g o  w y g n a n ia ,  s k a r z j ł  s ię  o t o  
a  S tan ó w .

M ó w i ą , ź e  i e ż e l i  s ię  n ie  odm ien ią  tak 
p rę d k o  s t o s u n k i , u c iska ią ce  w ie ln  G o sp o d a rzy  
w  P a ń s tw ie  D a r m s z t a d z k i e m ,  p o s ta n c w ić  
m ie l i  , i ż  sp rzedadzą  w łasn ość  swoią  i za ło żą  
G m in ę  H e s k ę  w  A m e r y c e  p ó ł n o c n e y  
(  M n o s tw o  H e s s ó  w  z ń ś y d n ie  się iu ż  w  A m e ­
r y c e  p ó ł n o c n e y ,  o s o b l iw ie  z  w oysk  E le k -  
torsko - H eskich  p o zo sta ło  w ie lo ,  k tó ryc h  p o d ­
czas w o y n y  A m e ry k a ń s k ie j  lam za p rzed an o .)

W  W i s b a d e n  w  X i ę z t w i e  N a  u s s a  li­
s k i e m ,  w y s z ło  n astępujące  r o z p o r z ą d z e n ie  
X i ą ż ę c e  d. 26. C z e r w c a  : „ G o r s z ą c e  i n iem o- 
ra la n e ezyn n o ś c i  U r z ę d n ik ó w  naszych  , d o s z łe  
do  w iadom ości p u b l i c z n e j ,  a p lam iące h o n o r  
S tanu  , w  p o w s z e c h n o ś c i , w  szczególfaości  zaś 
d o w ie d z io n a ,  c z y l i  na p n b l ic z p e y  w ie ś c i  zasa­
dzająca s ię  sk ło n n o ść  do  z b y t e c z n e g o  o ż y w a ­
n ia  trn n k ó w  g o r ą c y c h  d o  zacią ga n ia  tak w i e l ­
k ich  d łu g ó w ,  i ż  za ch o d zą  c zę s te  skargi i p ro ś­
b y  o a reszt  za summy n ie s to s o w n e  w sp osób  
n ad er  u d e r za ją cy  do p o b i e r a n e j  p e n s y i , i na- 
k o n ie c  p o s tr z e ż o n e  p r z e d s ię w z ię c ie  , c z y l i  ra­
c z e j  przem o żn a skłonn ość  do b e z c z y n n o ś c i  i  
z a n ie d b y w a n ie  s łn ż b y  , karane b yd ż  maią iako 
w ła ś c iw e  c ię ż s z e  p rzestępstw a s łn żb y , p o p e łn io ­
n e  p r z e z  U r zę d n ik ó w  c y w i l n y c h ,  E d y k te m  z  
d. 6. G rudnia  18 11  do p o bieran ia  p e n sy i  łasha- 
w e y  u sp o so b io n yc h .“

S z w e c y i a .
D o n o szą  z  H e l s i n g b c r g  p o d  dniem  

źb . C ze r w ca  : „ O n e g d a y ,  iako w d z ie ń  S. Jana, 
w szy stk ie  p a łk i  p ie sze  w o b o z ie  p o d  B o n a r p  
d ostały  n o w e  c b o rą g w ie  k o lo r u  n a r o d o w e g o .  
U ro czysto ść  (a była  n ader okazała. O  g o d z i ­
n ie  11 t/2 stanęło w o j s k o  pod b r o n i ą ,  p i e ­
chota uszykow ana w  o tw a r ły  c z w o r o g r a n , a 
iazda w  kszta łc ie  p o d k o w y ,  ©taczała c z w o ro -  
gr»n. K ró l  p r z y b y ł  do o b o z u  o w p ó ł  do 
p i e r w s z e y ,  g d z ie  p e  o d d a u o y  mu c z c i  w o y sk o -  
w e y  P u łk o w n i c y  stanęli w  l in i i  p rzed  K rólem  
p o  o d e b ran ie  c h o rąg w i.  P o d a w a ł  ie  K r ó lo w i  
J e n e r a ł  P o s s e ,  iako  d ru g i  D o w o d c a  o b o z u ,  
K r ó l  zaś K r ó le w ic o w i  N a s tę p c y  tronu , a ten 
P u łk o w n ik o m  ; przyteiu  Król p r z e m ó w ił  do 
K r ó le w ic a  w t e  s ło w a :  „ P o w i e d z  P P .  P u ł -
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f c o w n i h o m ,  D o w ó d c o m  p u ł k ó w ,  a b y  
c h o r ą g w i e  k o l o r e m  n a r o d o w y m  o-  
z d o b i o n e ,  k t ó r e  z  r ą b  m o i c h  o d b i e -  
r a i ą ,  b y ł y  i m  z a w s z e  h a s ł e m  z j e d n o ­
c z e n i a  s i ę  w  o b r o n i e  K r a i n ,  i b e z ­
p i e c z n y m  p r z e w o d n i h i e i ł , g d y b y  p r z y -  
s z ł o w a l c z y ć  z  n i e p  r z y i a c i e ł e m  s ł a w y ,  
w o l n o ś c i  i  n i e p o d l e g ł o ś c i  O y c z y z n y  
n a s z e y ,  —  P o  o d e b r a n ia  c h o r ą g w i ,  w o y s k o  
w y k o n a ło  p r z y s ię g ę  w ie r n o ś c i ,  p o o zem  m u z y k a  
z a g r a ła  pieśń N a r o d o w ą ,  a w te d y  d a ły  s ię  s ły ­
s z e ć  w y s tr z a ły  z  d z ia ł ,  i  o k r z y k :  N i e c h  ż y i e l  
B o ż e  z a c b o w a y  K r ó l a !  n ap e łn ia ły  p o w i e ­
tr z e ,  T u  k a p e la n i  w o y s h o w i , stan ąw szy  p o  
p r a w e y  stro n ie  M o naro by, z a ś p ie w a l i  T e D e n m  
i  r o z p o c z ę ł o  s ię  n a b o ż e ń stw o .  P o  tern p ie r ­
w sz y  kap elan  w o y s k o w y  m ia ł  sto sow n ą do  u- 
r o c z y s t o ś c i  m o w ę ,  którą tem i s ło w y  z a k o ń c z y ł : 
B o ż e !  n d z i e ł a y  t e r n o  p ó ł w y s p o w i d ł u -  
g o  t r w a ł e g o  p o k o i u ;  l e c z  i e s ł i  d o p u ­
ś c i s z  ż e b y ś m y  t e  c h o r ą g w i e  p r z e f c i w  
n i e p r z y i a c i e l o w i  w o l n o ś c i  n a s z e y  r o ­
z w i n ę l i ,  w t e n c z a s  d a y n a u *  z w y c i ę z -  
t w o  l o b  d o z w o l  n m r z e ć . “  —  U roczystość  
tę  z a k o ń c z y ły  w y s tr z a ły  z  r ę c z n e y  b ro n i  i  2bb 
w y s tr z a łó w  d z ia ło w y c h .  D a w n e  c h o r ą g w ie  z ł o ­
ż o n o  w  g łó w p e y  k w a t e r z e  K r ó le w ic a ,  z k j d  d o  
z b r o io w n i  Szto k o lu ish iey  będą odesłane. 
f  P ism a p u b l ic z n e  donoszą z  S z t o k o l m u  
p o d  d n ie m  22, C z e r w c a :  „ W s z y s c y  m a ry n a r z e  
zo sta iący  w  s łu ż b ie  K o r o n y , o trzym ali  n a g le  
r o z k a z ,  aby iak  n a y sp ie sz n ie y  udali s ię  na 
mieyscB p r z e z n a c z e n ia  s r ro ie g o .  T o  d a ło  P u ­
b l ic z n o ś c i  p o w ó d  do  m n o gich  dom ysłów  ,  k tó­
r y c h  zasadność lu b  b ezzasadn ość  w y ia w i  s ię  
wkrótce '.  P r z e s z łe g o  tygo dnia  S e k re ta tz  P o ­
se ls tw a  A n g ie ls k ie g o  P .  G e o r g  e w y je c h a ł  z tą d  
ia k o  g o n i e c  d o  o b o z o  w  S k a n i i ,  P o s e ł  A n ­
g ie ls k i  L o r d  S t r a n g f o r d ,  n ie  z a ią ł  i e s z c z e  
p a ła c u  B e l l e v n e ,  o f ia ro w an e g o  mu od  Kró­
la  Jinci,  g d z ie  m ieszk a ł  in ż  p r z e s z łe g o  la t a ,  a 
to  ia k  s ły ch a ć  d łs  te g o  ,  ż e  myśli p u ś c ić  s ię  
w  p o d r ó ż .  M in is ter  F ra n cu zk i  Hrabia R u m i -  
g n y  p r z y b y ł  fu z n o w o  z P .  C r a m a y e i e s e i n  
dodanym  mu do P o se lstw a .  — - R z ą d  nasz w y ­
s ła ł  m orzem  d o  L u b e k a  70,000 ta lerów  h i ty c b  
k t ó r e  tu z a r ę c z y ć  k a z a ł .  C e lem  te g o  w y s ła n ia  
m a b y d ź  z a p o b ie ż e n ie  o p e r a cy io m  w e z t a r z y ,  
m aiacym  w p ł y w  do o b i e g a  w e x ló w  n aszych  z 
H a m b u r g i e m .  W e d ł u g  n o w szy ch  d o n ies ień  
B F i n  l a n d y  i ma ta m e c zn y  h o rp n s  R o ssy ysk i  
b y d ż  n o w o -u rza d ze n y m .1*

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

G a ze ta  W a rsza w sk a  u m ieściła  p o n iż s z e  
r o z p o r z ą d z e n ie  X i ę c ia  N am iestnika  K r ó le w s k ie ­

g o  ; „ Z w a ż y w s z y ,  ż e ' d o t y c h c z a s o w y  «posó& 
p r z e p i s a n y  d la  D e l e g a c y i  Ad mi ui str ac yy ne y 
s t awą  N a s z ą  z  d n i a  s 5 . P a ź d z i e r n i k a  1 81 7  r< 
b e z p o ś r e d n i e g o 1 p r z e z  P o cp t am ty  Dzi er żawc ów 
d o  o b r o n y  w z y w a n i a ,  n i e  z u p e ł n i e  zamierz®' 
n e m u  o d p o w i a d a  c e l o w i  z p o w o d ó w  : i ż  ni®' 
k t ó r z y  D z i e r ż a w c y  p o w y m i e r a l i ,  i n n i  d o  odU' 
g ł y c h  o d . i p i ę rw s ż . e y -D z i e rż a w ,  ^inni nakopie® 
d o b c y c h  p rz en r e j t ą - i s i ę  K r a i ó w  , dla czeg® 
weiWsif ie"  Deległc-yi^-wTbu za  p ó ź n o  wręcz®' 
n e m  b y w a ,  a l b o p o  k i l k u m i es i ę cz n ym  p o  sti' 
c y i a c h  p o c z t o w y c h  b i e g u  z w r a c a  b ezsk ut ec 2' 
n i e ;  c h c ą c  w i ę c  z  i e d n e y  st r on y z a p e w n i ć  p®' 
ś p i e c h  w  d z i a ł a n i a , z  d r u g i e y  dla D z i e r ż a k '  
c ó w  p e w n ą  w i a d o m o ś ć ,  na k tór ey  im samymi 
i c h snkcessorom l a b  kantorom w i e l e  zależ®® 
m o ż e ,  p o st a n o w i l i ś m y  i  s t a nb wi em y : 1.) Diet '  
ż a w c y ,  k t ó r z y  z  d ó b r  d z i e r ż a w i o n y c h  wy s zl i  > 
a k t ó r y c h  z  t e g o  p o w o d a  mi eszk ani e  iest  ni®' 
w i t d o m e m  , r ó w n i e ż  S n k o e s s o r o w i e  zmarł ych r 
ż e l i  w t y c h ż e  samych d ob ra c h n i e  mieszhaiąr  
lnaia b y d ź  p r z e z  pisma p n b l i c z n e  d o obrony 
w z y w a n i ,  2.) D l a  D z i e r ż a w c ó w  w  K r ai u  sz®' 
ś c i o t y g o d u i o w y ,  dla D z i e r ż a w c ó w  zaś  za  gra- 
nicą z a m ie s zk ał y ch ,  trzectmi :esi ęc7n y  stanowię* 
m y  termin ,  w  p r z e c i ą g a  k t ó r e g o ,  zaczjnaia® 
od dni a w y c h o d z ą c e g o  tu w W a r s z a w i e  oi)' 
w i e s z c z e n i a  ,  s w e  wni oski  i o b r o n y  d o D e l e ­
g a c y i  A di ni ni s lr ac yy ney  p o d a w a ć  maią.  3 .) J e­
ż e l i  w  o z n a c z o n y m  c zas i e D z i e r ż a w c y  samii  
i c h  S u k c e s s o r o w i e ,  i n n e  u p o w a ż n i o n e  osoby 
o b r o n y  m e  z ł o żą  r D e l e g a c y i a  Ad mi ni t l ra cy y n*  
p o  u p ł y n i o n y m  b e z s k u t e c z n i e  t e r m i n i e  za o c* '  
n i e  s p r a w y  o s t a te c z ni e  r oz są dz a ć  b ę d z i e .  4./ 
P o s t a n o w i e n i e  to N a s z e  p o  t r z y kr o ć  prze# 
G a z e t y  ma b y d ź  o g ł o s z o n a ,  a o d  dnia 1. Si er ­
pn i a  r.  b .  staie s i ę o b o w i ę z a i ą c e  , wykonani® 
k t ó r e g o  Kommi ssy i  r z ą d o w t y  P r z y c h o d ó w  » 
S.sarbu , or az  D e l e g a c y i  A d mi n is t ra o yy ne y  po­
l ec a m y ,  —  D z i a ł o  s i ę  w W a r s z a w i e  na p o ­
s i e d z e n i a  R a d y  Ad tu in istr ac yyo ey  dnia 3 . L i p ­
c a  1819- r.  —  ( P o d p i s a n o )  Z a i ą c z e k .

R O 8 8 y i #,

W f s d o t o o , z e  J e g o  Ces.  M o ś ć  W .  X i a ź e  
M i k o ł a y  w y i e e h a ł  b y ł  w st r on y P r u s k i e  i 
P o l s k i e  dla og ląda ni a I w i e r d j  n ad gra ni czny ch.  
D o n o s z ą  t e r a z ,  ż e  J e g o  Ces.  M c ś ć  udał  się 
n a y p i e r w e y  d o R y g i  g d z i e  w a r o w n i e  koszieid 
k i l k u  m i f i i o n ó w  z n a c z n i e  w z m o c n i o n o ,  i  ż e  
te y  p o d r ó ż y  assystował  M u  J e n e r a ł  O p p e r *  
m a n n .  — ■ N .  C e sa rz  R o s s yy sk i  w y z n a c z y ł  w d o ­
w i e ,  p o z o s t a ł e y  po R a d c y  S tanu P .  K o c e b u ®  
187& r u b l i  p e n s y i  r o c z n e y .


